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i Afedaioteasja 
WiUmmą ®i« p®d M4ry»
g i« f ol. ItaBOBOSBOwiea

MĄ w i@«aew®o.

Prenum erata w ynosi: Z o i  
Bieniem roeanie m. 42.00 
półroeanie m. 11.00—kwai- 
Ulnie m. 10.8®—mi»«ię®M® 
m. 8.8® ■ pH M jłką p«®a- 
t®wą S * .  8® U  mie»i®®»- 
ml*. Cena nnmem p®1®- 
ijrńeiag® — 80 len.

Bedakej® otwarta t i  1 tan® 
d® 7 wie®* — Bąkąpłnlw na- 
Aeiłanyek satakeja nie iwraen.

AflB®s fil* listów i lep 
„Sk3fa“ lesntwie®. I DziMtik polityeziy, spoleazay i literacki

Oddziały włanma w B®dilnie
ni. MałaehowaJdeg® 9, w Dą- 
fei®wi® uL lienkienridia M

wi
W  B ą d n i n l ®

W pcnIedM .U k i l  lipce H U  « k «  « lk ą W »  »H

k o n c e r t
p .n j
F  J  nezaniey p rof ROBERTA w W iłdmm

i F a ^ ł a  O  o l < I f o l « »  (gkraypkt—*irtaoz»)
ucznia prof. HUBRYft w »«d«p«Mie 

W program ie utwory SZOPINfl, BEETMOVIJift, HUBAYft i inne.

i Szczegóły w programach, stio* wK«*»tej nabyw«4r»atn«̂

mm

Od 15 do 21 lipca 1919 roku
nla dzieci l mładzicży y ,. ,v/zbr«nlony.

wszechśw iatow a sława w wielkim arcy­
dziele w 4 cz. włoskiej wytworni „C ines\

P* *
L i d j a  B o r e l l i

RAPSOD JA SZATAŃSKA
* ® ™ ^ TWTcurł raVOfrran

„JASŁO1
K o w o - z f t l o / o u n  S p ó ł k a  N a f t o w a .

Celem  zbvtku produktów  naftow ych, a w szczeBólności: nafty , b en ­
zyny. w szystkich gatunków  olejów  m aszynow ych, cylindrowych, w ulkano­
wych, parafiny , św iec, asfa ltu , koksu  etc. zaw iązało

Tow ikc. Hanflowo-Pnemyiłowe Ł J. BorkswsU w liiw w it,
WSjilUK 1 liro G u t e n b e r g ;  ,  S o h r e i e r ,

Rafinerja nafty w Jaśle, Spółkę pod nazwą:

w r  „ J  A  S  Ł  C L ”  ? *
S pó łka z ogran iczoną odpow iedzialnością, z siedzibą w W.r.zawie przy ul. 
Mazow|e c k i .^ ł* z )1al)an ia pom ien lonej Spótk i rozciąga się na Państw o p ° ls^ «  

Spó łka posiada  rozległą o rgan izac ję  sprzedaży we w szystkich wię­
k s z y c h  I okrągact?  przem ysłow ych Państw a Polsk .ego.

Nasze sprawy.
N a d  progrrńmil

B u c h  w  z a m c z y w u

N ad  p ro g r Hm!
stra szn a , lecz w esoła kom edja  

w 2-ch częściach .

UWAGA. Początek  o godz. 6, w n iedziele  i św ięta o  5-ej- i m
TffiRTR

K ie -om
V S*IW)WW«

~ U M . *«m t od 14 90 " r  1819
p ł y n n a  p i^ k n o ś f ?  p a r y s k a

Fabienne Fabrege
w ArsaMła w 5 eia wftiacfa p. t.i

B U R Z E  Ż YCI A.
_____ *  —-— i — —— ^  rrnr

N a d  p r o g r a m :  
A k t u a l n o ś c i  f r a n c u s k i © -

P oczątek  w dni pow szednie o godzinie 6_ej 
w n iedzielę  i św ięta o godz. 3-ej po po

T6 A TR  SWI6 TB1NV

. .m u ii"
ul. Kościelna N° 7. 

Z n o w u  o t w a r t y !

Od środy 16 Hpca 1919 r.
ttfcswytórdnsEsai ameryksński w 6 uąśdAak.

Trwoga przed nim
Hieasaa® krajobrazy. — Pigkaa wystaw*^

Orkiestra koncertowa R.^Kodolliego^

WBB&

Sfinks
W SegRBWCB.

 IIBnn-.—  ------------------ Anons- B O L S U A  j e c t z e l !

Wie L . sensacyjny obca, p. t

f l L R A U N E
historia wnuczki k a ta  i c z a r o w m c y ^ ^ ^ ^ ^  ^

O braz P0 ®y,ŹŜ mS.k p rt e l ą 7  tygodnie z°szalonem  pow odzeniem .
W arszaw ie w „ ^ i s o  podw yższone^----------------- „

Polska od niepamiętnych 
czasów byia zawsze pań­
stwem wysoce tolerancyj­
nym, pełnym szacunku dla 
cudzoziemców, dla ich ję­
zyka i zwyczajów, a szcze­
gólniej religji. .

Taż za panowania W ła­
dysława Łokietka niemiec­
cy osadnicy korzystali z 
przywilejów i rządzili się 
swoim prawem magdebur­
skim.

Za Kazimierza Wielkiego 
żydzi, prześladowani na ca­
łym świeci®, znaleźli w 
Polsce przytułek; rusini czu­
li się w Polsce, Jak u sie­
bie w domu, » ar Janie za
panowania Zygmunta II A u­
gusta uważali Polskę za 
swoją metropolję.

Że tak było rzeczy­
wiście najlepszym dowodęm 

• Są miljony nazwisk cudzo­
ziemskich nietylko w mias­
tach, ale i po wsiach pol­
skich.

Pełno mamy w Polsce 
Szulców, Millerów, Pilattich, 
Malhommów, Zamarajewów 
i t. d„ którzy liczne dali 
dowody, żeNsą polakami. 
Mamy w Polsce zres?tą 
wielkich patrjo tów > z naz- 

s wiskami niepolskimi: Pola,

Fraugutta, Tetmajera, Rydla 
i t. d ./ co niezbicie dowo­
dzi, że Polska miała dla 
cudzoiiemców pewien urok, 
któremn się oprzeć nie 
mogli.

Nie klimat więc, nie cud­
ne krajobrazy, ani wspania­
łe rośliny egzotyczne po­
ciągały cudzoziemców ku 
Polsae, ale jej wysoki duch 
tolerancyjny, którym kra­
ina polska była na wskroś 
przejęta ®d wieków.

Upadł dziś prusak, bo 
miecz wytrącono mu z rę­
ki, i zmuszono prosić o p o ­
kój, Ale sumienie jego nie 
mie jest czyste, sam z so­
bą w rozterce i dusza peł­
na niepokoju.

Na palcach jego nie obe­
schły jeszcze sople krwi, 
wytoczonej z bezbronnych 
polaków; w uszach dźwię­
czą mu jęki i krzyki mor­
dowanych oliar.

Dziś nadszedł jednak
dzień sprawiedliwości i są­
du; a polacy mają objąć w 
swoje posiadanie krainę
przez prusaków do pewne­
go stopnia zamieszkaną.

Ci, którzy pławili się we 
krwi polskiej, co robili ha­
katę, grenzschutz i heisnat- 
schutz, dziś mają dobrowol­
nie nadstawić swe karki 
pod jarzmo polskie!
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W łosy zjeżyły się im na 
główie, na wspomnienie 
swych nieprawosei i w 
strachu wielkim idą do ko­
alicji i błagają o prawa 
mniejszości dla siebie bo 
bają się zem sty polskiego 
narada, boją się mocnej 
pięści polskiej, żeby im na 
karkach nie spoczęła.

A nie wiedzą o tym, zło­
czyńcy pruscy, że żołnierz 
polski, straszny w boju, 
łagodnym jest w obse pobi­
tego wroga.

Że pogróżki nasze, w 
chwilach wielkiego bólu 
pod adresem pruskiem o- 
prawców wypowiadane, roz­
płyną się w miłości błlźnie-

* Zapoznamy was, niedaw­
ne katy, z naszą literaturą, 
hartowaną w ogniu cier*> 
pień i męczarni; zaszczepi­
my wam w piersi&ch po­
czucie sprawiedliwości, a w  
sercu posiejemy litość dla 
bezbronnych.

A  gdy jeż kwiaty, ręką 
naszą zasiane, wzejdą i 
owoc wydadzą, a ty, kacie 
pruski, uznawszy wreszcie 
swoje błędy, zapłaezesz 
nad swoją nędzą moralną, 
to wówczas staniesz się 
człowiekiem i to właśnie 
będzie... naszą zemstą nad 
tobą!

B„ M.

Bolszewicy nswołnją 
do strajku.

We czwartek, d. 17 b.m. 
na wieca, zwołanym w sali 
Zu?iqzków polskich na Po­
goni, jeden z przy®ódcói» 
komunistycznych zapowie* 
dział na 21 i 23 lipce strajk 
powszechny, który komuniś­
ci chcę zorganizować jako- 
protest przecinko interwen­
cji koalicji Rosji! (dla­
czego nie przeciwko naru­
szeniu suwerenności państ­
wa polskiego?i).

„Głos Pracy" donosi, źe 
dla. nadania strajkowi pozo­
rów strajku ekonomicznego 
mają być również dołączo­
ne żądania R. D. R. daw­
niejsze z marca b. r.

Robotnicy!
Znane wam są cele i 

metody bolszewickie, Nawo­
łują oai do strajku, by ban­
dytom Rosji pozwolono 
pławić się we kn»i, a nasz 
kraj pogrążyć ® otchłań 
nędzy i rozpaczy.

Ich nie obchodzą te nad­
ludzkie wysiłki całej Polski, 
by zgarnąć ziemie poszar­
pane »  całość jedną pod 
potężne skrzydła Orła Bia­
łego.

Ich nic obchodzą jęki 
braci naszych mordowanych 
na kresach Rzeczypospoli­
tej, Frzeci® temu bandyci 
nie protestają: niech krzy­
żacy męczą lud śląski, niech 
czesi gnębią górnika pol­
skiego, niech Ukraińcy znę­
cają sią i pastwią nad żo­

nami i córkami tego umę­
czonego ludu polskiego!

Przetrzyj ocay, Luda Ro­
boczy i patrz, co *czwic- 
rzęcenie może zrobić z po- 
lakai

Nic dajcie się więc spro­
wadzić z drogi obowiązku! 
Pamiętajcie, że przystępu­
jąc do strajku, podplaajccie 
wyrok śmierci na setki 
waszych braci i synów, w al­
czących na froncie.

Krew ta na Wasze g ło ­
wy spadnie, jeśli posłucha­
cie podszeptów wysłańców  
plagawego krzyżaetwa.

15o.

angielskiej misji ratunkowej 
zwróci! sią w tej sprawia z we­
zwaniem de społeczeństwa an­
gielskiego, a ogrom tags zada­
nia pozwala przypaszezsć iż pe*

móc bądsie wydatna, albowiem 
wyży wiania wiąsej niż 1,000,600 
polskich dzieci leży ebecnia aa 
barkach centralnego komitetu 
ratewgaiA dzieci."

W  s p r a w i e  p o m o c y  
a m e r y l i a i s k i e l .

W odpowiedzi m  keraspoa- 
daacją z Warszawy do aTiraesa", 
jakoby Ameryki miała sią po­
wstrzymać od udzielania Polsce 
swej pomocy, general sy dyr. 
misji rataekowej p. Berfeert 
Hzevsr wysiał de redskiara 
„Timeea" w L^adyale list, któ­
ry podajemy w streeeczeaiat

„Ponieważ polacy tyczyli so­
bie, aby z chwilą podpisani® 
pokoje wszystkie czynności były 
wykoaywaae przez nieb samych, 
rząd Stanów Zjedaesmaych a 
prosił rząd polski, aby w Sta­
nach Zjednoczonych stworzone 
specjalaą komisją polską, któ- 
raby zaląła sią sprowadzaaiem 
wszelkich towarów, wysyłanych 
de Polski, przyczyna rsąd Sta­
nów Zjednoczonych oddał ds 
dyspozycji komisji swych agen­
tów z zakresu finansów, tran­
sports i handin snrowsami. Z 
tego też powoda zostają powo­
łani z powrotem do kraja wszy­
scy nrządaicy amerykańscy, znaj- 
dający sią w Polsce, s wyjąt­
kiem kilka, którzy pozostają 
jako doradcy rządu polskiego 
w dsials przewozowym i kilka 
iaayęh, zsjątyeh działalnością 
przy komitecie ratowania dzieci. 
Chociaż amerykanie zamierzają 
czasowe pozostawić w tej in­
stytucji kilka swych urzędników, 
którzy byliby wyrazicielami po­
trzeb te] instytucji przed spo­
łeczeństwem amerykańskim, je ­
dnakże mają nadzieją, m  pa- 
lacy sami podołają tama wiel­
kiemu zadaniu. Postanowiono 
również przyjść rządowi pol> 
g fe ta a  z pomocą pracz odda­
nie pewnych oddział Iw sanitar­
nych amerykańskiej armji z 
kompletnym nraądzeniem, aby 
umożliwić rządowi polskiemu 
wSlką z ty f asem,

Ssąd Stenów Zjednoczonych 
postanowił deetarenyć rządowi 
paishtama na kredyt wełay i 
hawełay, uważając, że towary 
te są najbardziej potrzebne. Ba­
wół są już jest w drodze.

l a  te problematy, na przy­
wóz sarewców, oraz kredyt po­
winni przyjaciele Polski zwrócić 
szczególną nwftgą. I s ą d  Stanów 
Zjednoczonych uważa, źe nie 
welao zapominać o dzieciach 
polskiąb, i że każdy grosz ży­
czliwie użyczony jest w tym wy- 
psdka bardzo pożądany. Sir 
William Gsode, przedstawiciel

TO R 3 B C Z y W I S T O Ś Ć !
To nie sny cudne, to nie wizje złote,
Które budziły m iłość i tęsknotę:
To rzeczywistość, z cudu wypleciona,
Za tą niedolę, którą... zda się... kona,
Za te łzy m atek ■— za cierpień bez miary,
Za te z krwi naszej i życia ofiary. —

To rzeczywistość, jasna i promienna, 
Niespodziewana, w marzeniach zakłęta,
Dla serc szlachetnych — świeża i wiosenna, 
Zarówno droga i bez granic święta;
Potęgą ducha wsparta życiem płonie,
A  nad nią Orzeł, ten biały, w koronie!

To rzeczywistość, prawdziwa, nie złuda,
Ziszczona; w wieczność idąca z tym duchem,
Co przeszłość wiąże dziejowym łańcuchem.
1 nowe czyni dla pokoleń cuda,
Bo łączy w całość rozdarte trzy ciała 
Polski Ojczyzny, która zmartwychwstała,

To rzeczywistość, z kajdan wyzwolona,
Na chwałę naszą i całej ludzkości.
To dzień promienny bytu i wolności,
Która nikczemność chłonęła do łona,
I tak dziesiątki trzymała w swej m ocy,
Tworząc w około nieznośny świat nocy. —

To rzeczywistość, ta jasna promienna 
Przez ldt dziesiątki śniona i marzona,
Ach! jakaż ona cudna i wiosenna
Ze zgliszcz niemocy, krwią ludów wskrzeszona!
Na czynach wsparta, nowym życiem płonie,
A nad nią Orzeł, ten biały, w koronie!

Będzin, 14jVII 1919 r.
Benedykt Józef Misiórski.

Krfinika.
lU lU W D Ą R Z T K .

Dziś w n iedzielę  20 b. m . Czesła­
wa.

J u t r a  w poniedziałek  21 b. m . D a­
n ie la . ,

W schód sło&sa g. 4 » „  09 
Z achód „ a. 8 m . 02.

Ogólna.
Echa zjazdu prasy p ro w in ­

cjonalna!. D# zarządu Z wiązka 
prasy prowiBeJesćiuej wyhraa@: 
na prezesa rad. J . K«c3waa», na 
wice prezesa rad. D, Sliwlckiegó, 
Ha sekretarza rad. Si. Krążka, 
na skarbnika red. J . Stasiń­
skiego.

H erbata  tan ieje , De Giańeka 
nadszedł olbrzymi zapas harbSty. 
Państwowy uraąd sakapu arty­
kułów pierwszej potrzeby, otrzy­
ma w tych daieck z Amsterda­
mu 2500 skrayń herbaty, wagi 
100.000 kilogr. Prósz tego wfcr- 
saawska hartowała hoiosjalaa 
sprowadza z Kepanhagi 25 skrzyń, 
wagi 870 kilogr., a f rwa Bsrg- 
m m a  w Warszawie J0 skrzyń, 
wagi 1,206 kilogr.

W sprawie lokatorów.
O iis ia ł araąla walki i  11- 

•hwą 1 spękała®] ą, ale bąfąe  
w ataals ekoairolowaó wssyat- 
kleh pesBeasgliayeh wypad­
ków beapiawaege pestąpowa- 
ila  właśsleiell demów, a wraca

awkgą ezevekieb w arstw  loka- 
tasów, »e „Ustawa o oehronia. 
lekatatćw *, tchw aloaa praea 
S»jm Ustaw edawsay 28 cae iw  
©a g . b. dapasssaa pedwyftkąi 

a) p s y  m ksskaaiaeh  8 pe- 
kelsw yeh — 10 pree.

I )  p r iy  miesabaBlaeh 4 ps* 
kejewych — 15 pioo.

e) pssy M iesskaaiaeh 5 po- 
kelew ysii — 20 pioe.

&) peay aalssskauiaeh 3 po- 
keje wy eh — 25 proc.

Pod wy tk a  Ik ay  sią o l  s a ­
my keraarnfg®, jaka była pla- 
@026 W ®a®zwsu 1914 f. Ł9- 
m etaege aa mlesakaaie j td a e  
i dwngokej^we podwyżsaań 
ssie welisa. E sm eiae  aa takie 
m iesskaala aie me&e psaak##* 
®ayó s a ^ y , pobiejsasj w eaeiw- 
m  1914 seka. Pzay oblioiaaia 
kem erssgo 1 rgbol równa sią 
i  Mk. 13 fss .

PeniswaS właśdoiólo demów 
®Bą»ts aie chcą prayjm ewań 
kem stnego, a a h ly  w takich 
w ypadkach wtręcsań je  pray 
św iadka ł, © ile bąd ile  weaeią- 
ta  spraw a o eksmisją, powołań 
sią na świadka.

Sablekatozay m ają p ładń  
tyłka takie komesne, kióso aa 
eałośń ptaedm lotn najm ą łab  
odpowiedalą eaąśó nie p ras- 
kraksa kem asnsge, epłaeonege 
praea właściciela m iesikania.

Z \  ieetaseaeaie sublokatoro­
wi assądseala iem ow egs, albo 
ianyeh świadsa«ń wolao omó­
wić tylko o ipsw ledale godaiwe 
wynagredsenle.

Z Zagłębia.
Do wszystkich urzędów » 

pow. bętaidshlra. Dslegat. „ 
rządsików państwowych w Da 
wiecie hąińńmw, p. Iąd ł* 
Pemiauewski, zwraca sią 1 pro  ̂
bą de wssystSsiah urządów paó, 
stwewych, meaicypaiaych i j, 
zraesSei nasczyaSalskieb, b y , 
meillwie krótki® czasie sad,, 
słdły pod j®§@ adresem zapj. 
trzeb©waaie m  papierosy z d0.
błędnym wysz^zególaiealem a3.
trzeb sej iiećci.

Oratowenio placówki, oj
iłaśsstg®  eaasa krątyły po 
mieście wieści, U  gS®H«i,: 
męskie w Sieles i łeńtali 
imienia łurślewej Jadwigi 
sew sfo  sęka sskolnage p,„. 
s t a ą  istnień.

O tói dow iaisjem y sią l( 
ńsń lła  pewnego, de, dsiękl u. 
Jtelo  sią eaefgleanemn kilta 
Jeda@si®k, placówki te aostały 
mratowaae, a nawet msją M. 
psw alesy  by t m atarjaliy.

Wiadomość ta powinna su- 
1*4# aa le iy ty  eddfwiąk M i 
radsieńw, psagnącyek keatalsii 
swe daieel, tymfeasdalej jak 
sae tpeinformewaao, opłatą u  
aaaką bądsie pobieraną w oba 
ueaelRiftehiweiłag norm dętych- 
es»»Qwy*h, kierownictwo u t  
sskńł pewlorsono pedsgego* 
dośwladesonym.

W  sakele mąeklej iyrekto- 
rern bądsie p. Tracińzkl, po­
rn oenikiem m i  Jago p. Płock!.

Praelekiną m M f  śeńskiij 
nostaje p. W an ia  Płoiowska.

Postarano sią te t  o dopio- 
wadaenie do poraądka i oiioj 
wienle kkfela gimnazjum In. 
królowej Jadw igi.

Ufać więc należy, ge snksh 
ta  po tra in y ch  poesątkach o- 
stali swśj by t 1 rozwinie .ii? 
k a  peśytkow i swyeh wytho- 
w aaek 1 ogółu.

izko łam i zaopiekowało sią 
powołane &I Moc f  ew. sskńł 
średnleh n Int. i&mftm Prsad* 
fełeklm  na csele.

O świętowani® niedzieli. W
niektórych I Zwłątaaih
s ta w ia n ą  ject sprawa zaprza-
stanie Kap>«lai« etwierdaia' sklr 
pńw w aladaSelą, u tym saaays 
1 prowadzenia hasłdlu.

S rak  saękl Podobno "mini'
starjum aprowizacji obiecało 
przysłać Sosnowcowi 120 wag- 
mąki amerykańskiej; woleliby®* 
my mieć, choćby aa rasie je^M 
czwartą obiecanych, tasz jus W 
aa miejscu w istagazysi*, kiory 
jsst zaps!*!® pusty.

Ladaeść miejska prosi o 
malej ©blat aie, a wiąęej 
BÓW.

Utoalęęle 4 pTcamytnlczek.
Wczoraj o godztaie 2 po Pof‘ 
w Casrsaj Przemszy, pomiąo^ 
Ją za raa  a zaoitam modrsejo' 
wskim, utaB^ły 4 przeroySaiw*'; 
Bftyflhązas wydobyto 2 t/apfj 
swłoki po etrouia alemisckWl 
wystawił aiamcy, a po stroai* 
sarasj wydobyli polscy. Wsw* 
kich rezpssaanb atajską W1!' 
®feewą. Ciał dwuch przem/W* 
osek dotychczas a i t  wydoby*0.

Tajna goraselaie. Wsźoraj d<j 
aąćaieja śledczego przywiezion® 
dwie skonfiskowane kompl«*" 
gorzelnie. Jadaą skoafiskoaa®* 
a  Adama W.talika w C*etadz» 
dragą w Bartłomieja Fiszera i  
Piaskach.
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W # ń  O d  p o t  
usuwa radykalnierTERCET - S P I E S S w  p u d e l k u  

z  s i t k i e m .

Wykrycie Iupsnaru. W Dą-
browl® w mieszkaniu Stafaajl 
H Moski?] przy sl. FabryczsaJ 
jsfe 26 wykryte lupsaar pot®- 
jjjcaoy, w który® sprzedawano 
wódkę. Sprawą skierowano do 
sądu-

Podział drzewa. W da. 18 
lipce r. to. w 'biurze powiślu
sdfeylo się posiedzenia komisji 
powiatowej, która rozpatrzyło 
podsssies poszkodowanych w woj- 
sic o wydaaie im drzewa isa 
odbudową.

Wykaz pr«©wisikćw urnyslo-
wy«k peszakująąych p.8«y zgłj- 
sssaysfe w Państwswysa urzędzie 
p®*f®dai^wa praey w Sosnowcu 
4o 18 Up«a 1819 r.: bushaltę- 
rów 98, bierslistek 113, massy- 
listek 30. urzędników 26, ochro- 
siarek 11, Rsussysiefek 10, skl« 
fSfwysto 87, iai. mach. 5, Int. 
elektro rassh. 5, techników 15, 
,te€ke. elektro raaal. 6, ekspe­
dientów 9, mefszyaisrdw 10.

3przedai alkoholu. Z powo­
ju  akośczaain po beru do woj­
sk*, ssaka* sprzedaży alkoholu 
a&stei sRlasiosy.

S edwszalnl O dseśje wła­
dza otrzymały w tych dalach 
zatwierdzenie miaistsrjum bu­
dowy 5 odwszslsi w powiacie 
będziński®. Niewiadomo jednak 
•jsszwse, gdzie lose zostaną po* 
'budowane.

Utworzenie komisji śladczej.
Ue«®>z»a« przy kómisji wojsko­
wej S*jtŁU U itawodawczego ko- 
zaisje śiedtza, celem zbadaaia 
zarzatów w przedmioc'e nadu 
iyó przy zaopatrywania armji, 
r©sp@«zął« swa czynności z dałem 
.29 aearwsa r. to. w__J

Korsisja zwraca sią za pośred­
nictwem prasy do sptłtczeósi 
w* k prośbą o współdziałanie 
i poceoe. przez dostarczsaie po- 
trs«bay«b jej isformaeji. (Ksa- 
cakirja komisji mieści sią w 
Warszawie przy ul, Nowogrodz­
kiej M 43 m .  10).

Nieostrożność. Wczoraj o 
gedz. 6 i pół wieczorem mię ­
dzy Ołkwsz«m s Bakowaara 
peeląg przejechał idącą kobietę. 
R m n ą  prsewlezloae do Strze­
mieszyc.

iustraaj®  straży ogniowych 
oęhotnlcz/eh. latrakter straży 
©gastewyck przy lat® jszysa oddzia­
le Związku florjąńskHg t, p. Pa­
ch tlski rozpoczął lustracją stra­
ży ©gsiowych ochotniczych bss 
prowincji. W niektórych miej* 
sc©w®l*isssh urządzone zostaną 
:sp*«Jel»e kursy pożarnicze dla 
drużyn strażackich.

gLHowasie samobójstwa.
Przechodząc /torem keiejowym 
okeł* t. zw. ©grodu weneckiego 
aft P©g$ai, pewien haiiarzzyk 
xstu ważył chłwpca wchodzącego 

, aa gełrt z powrozem 0w r4feo» 
stcRął i czekał es będzie dalej, 
gdy tymczasem chłopiec srobił 
pętlicą, przywiązał ją do gałęzi, 
aaztępeie, zełeżył pętlicę bu szy 
Ją 1 oglądają® się, ezy go aikt 
ale widzi, skoczył z gałęzi, jlecz 
ale ®d*ło się, bó przybiegł hślłer-
gzyk, przeciął powróz, a chłopcu 
porządaie saórę wytrzepał. Chlo
Piec m x m \ ,  ża ukradł * domu 
108 marek i przegrał je w karty, 
w bejąg się rodziców, chciał się 
pówieslć.

Ze sportu. Przsdswalk piłki 
aeżae], p. ftleksaadar Rcne, sos- 
aowiackiege Towarzystwa spor- 
towego, wzywa pp. członkow 
tejże sekcji w osobach: Bęben­
ka, Czernego, Esdarsa, Frosia, 
Jazaacha, Ktłkowskiego, Kszo- 
Ria, Msja, Micrzwiika,Mosurów, 
Pociejów, Piadkasyna, Sielina-

sków, Szokeste, Szwaakego, 
Szymańskiego, Śliwonia i Zyshla, 
oraz prosi o przybycie graezy 
piłką nożną zawiązanych przy 
sosnowieckiej straży ogulowej w 
Sosnowcu, jekoteż Osoby załata ■ 
resowaae na odbyć się mająca 
ćwiczenia piłką aożaą w nad- 
chodzącą niedzielę, t. J. w da. 
20 b. m. o goalz. 4  ej po psł. 
s s  placu sosnowieckiego Tow. 
smort przy ui. Sr. Sssaowieckiej 
Na 150. obok walcował Milo* 
wica. Źadse pobory od pubhcz* 
acś-l pe;biereae nie będą.

N apad bandycki. W piątek 
o gods. 6 wieczorem, aa szosie 
prowadzącej z Koastaatyaowa 
de Zagórza jakiś aieznajemy je­
gomość uzbrojosy w rewolwer, 
aspadł są  przechodzące tam 
kobiety, i  ale znalazłszy przy 
nteh ptealędzy, kazał im iść da­
lej, sam zaś sckróalł się do po­
bliskiego zboże.

?t*ye*y>iy braRu 
W ę g l a .

Szauowny Panie Redaktorze!
Racz łaskawie umieścić w 

swoim poczytnym piśmie parę 
moich spostrzeżeń w sprawie 
braku węgla.

Państwowy urząd węglrwy w 
Wa 147 ym „Skry" z daia 17 
lipca b. r. pedał powody braku 
węgla, twierdzą*, źe w aajlep- 
szym razie wszystkie Z igłąbii 
mogą dostarczyć tylko 50 prac. 
zapotrzebowanej ihśai węgla. 
Wobec tego oświadczenia m u ­
simy zwrócić uwagę, że pań­
stwowy urząd węglowy obawlą- 
zasy jest stareć się, aby ta 50 
proc, możaa powiększyć aa ko­
rzyść państwa i przemysłu kra- 
jowtge. Tymczasem, cóż się 
dzlaje?

Na fespalaiaah jest stały br rk 
wggoadw pod węgiel, wskatak 
cz^go hopelaie są zmaszoaa 
swoją p?odakcję w zaaezaaj 
części walić aa z wał (zapas), co 
pawsdaje znaczna straty, żarów1
ma dla kopalai, jak 1 dla pań­
stwa i przemysłu. N sstępaie 
kopalnie nie są w staaie wobac 
pa wyższych warunków zwięk­
szyć swej pradakcj', gdyż aa 
zćpas aie m oiaa tyle wysypać, 
He można załadować do wago­
nów, giyby te zawsze na kopal- 
ni były.

Następaie węgiel skladiay aa 
zapas, traci swą wartość, psdle* 
gając wietrzeniu i rozkładaniu 
się na drobne gatunki, co po­
woduje zeaszne straty dla prze- 
ssysła wąglowsgo przy obac- 
Bych warunkach płacy i pracy.

Wobec powyższego jasaąjest 
rzeczą, ie  gdyby państwowy u- 
rsąd węglowy starał się o do- 
stateczną ilsśf wajenów dla ko- 
palai, to pomimo wszystkich 
złych warunków, eksploatację 
móżaaby zaaczaie powiększyć i 
zarówno wojsko, koleje I prze­
mysł, jak i konsumenci skorzy­
staliby na ilości i jakości węgla, 
aikopalnie uniknęłyby niepo­
trzebnych strat na eksploatacji 
sypaniem aa zapas wydóbytega 
węgla.

Miszę przytym nadmienić, że

jsżeli dalej będziemy odczuwać 
teki brak wagoaów, te  się samo 
przez się rozumie, że kopaUie 
nietylko nie zwiększą, ale będą 
musUiy zmniejszyć swą produk­
cję, wskutek braku miejsca na 
po wiarach ai do walania na zwał; 
tłumaczenie zmniejszenia się 
wydóbycia węgla, niechęcią ludzi 
do pracy i podawanie różnych 
innych powodów, jest tylko 
częściową prawdą, a rzeczywistą 
przyczyną jest stały brak wago­
nów, wskutak czego uio mogą 
kopalnie podnieść produkcji, a 
„niechęć i hnisiwo" są wskazane 
z góry przymusowo.

To są moje osobiste spostrze 
żeaia, jako pracownika w tej 
gałęzi praemysłu, która to podaję, 
a które mogę uiowodaić cyframi. 
Myślę, ie  jedynie wolay handel 
wągłam, tak jak innymi produk 
ta a i  przemysłu krajowego, mogą 
uteczyć tę straszną, a unoża 
jedną z najgroźniejszych bolączek 
naszego państwa.

Z. K ubłcz-k
urzędn ik  B ezim iennego  T omt. 

kop. „Czeladź".

Z krają.
Milicja ludow a m orduje. 

Jak  denosi Ziemia Lub., w Lu­
bartowie daia 9 g i to. 
czorem dwaj ejeaci 
śledczego przy milicji 
peiw. lubartowskiego 
zabójstwa pomocnika 
ka policji powiatowej 
Iowie. Z -bój:/,
M*rj«a B iczek i

wie-
wydziału 
ludowe] 

dokonali 
naczelni 

r Lubar- 
mianowicie: 

Franciszek Ma
zurkiewtęz, są stałymi mieszkań­
cami Lublina i, jak śledztwo 
wskazuje, zbiegli óai w tę stro­
nę. Dowodem tego jest znale­
zienie w pobliża szosy z Lubsr- 
town do Lublina koai i bryczki, 
którymi zabójcy początkowo 
mieli zamiar zbiedz. Zarządzono 
enargiezae poszukiwania.

Pierw szy pociąg do G dań 
ska. Z i stacji L^dzi kalisaiej 
donoszą nam że wczóraj został 
uruchomiosy pociąg z ładunkiem 
dla Gdrńika.

Niepoprawny paskarz. Is- 
spiktor urzędu walki z lichwą 
i spekulacją wykrył w fabryce 
cukierków Pejsesha Litmana 
przy ul. Grzybowskiej M l *  
Warszawie worek kryształu, 208 
fclg. herbataików, 128 butelek 
esencji, 15 worków kawy iołę 
dztewej i 2 beczki kakao. Co do 
cukru, L iiaaa uia potrafił obja­
śnić j-sgo pochodzenia; nadm ie­
nił tylko, że cukier tan został 
zwolniony z polecenia władzy 
prokuratorskiej, aie mógł jed­
nakże przedstawić aa to żad­
nych dowodów. Zaalezioae a 
siago herbstsiki ulsgly konfi­
skacie, gdyż rozporządzenia m!- 
sisterjum aprowizacji z dnia 7 
kwietnia zabranie wypieku, ora* 
sprzedaży hartował i detal !cz- 
wej wszelkiego rodzaju ciast 1 
ciastek. Za wyraź ie  gromadze­
nie towaru w celach spekulacyj- 
eysh urząd walki z lichwą i 
spekulacją skazał Pajsacha Lit­
mana na karę pieniężną w w y  
sokeśii 3000 mk., a w razie 
nieopłacenia na 2 miesiące a re ­
sztu.

Spadek  cen. W estataich 
dniach w Lsdzi zauwaź/ć się 
daje nagły spadek cen arłyku- 
łów aptecznych i medykamen­

tów, z powodu nade]ś;la tych 
towarów z Francji i Szwajcar]!.

Jako przykład zaznaczamy, ie  
za kilogram oleju rycynowego, 
zawsze poszukiwanego, który 
niedawno kosztował 320 oak. pła­
ci się 40 mk.

Pom nik dla kard. Ledóchow  - 
skiego. W  O drowie (»ozeań- 
skirn) ma stanąć niebawem pom­
nik dla dawaega arcypiskuza 
gaieźnieńsko-pozaańckfeąo, póź­
niejszego kardynała, Mieczyiia- 
wa hr. Lrdochowskiego. Pom­
nik wzniesiony ma być naorro; 
eiw więzienia miejscowego, gdzie 
kardynał, zanim mn dozwolono 
wyjechać do Rrymn, gdzie na 
wygeaaiu życia dokonał, prze­
siedział dwa lata w czasie t. 
zw. „walki kulturalnej", zaini­
cjowanej w r. 1873 przez Bi- 
smarka.

Zemsta bandytów. ~
l a m o rd Q w a n le  ca łe j  ro dz iny  k a r c z m a rz a .

W nocy z dnia 16 aa 17 b. m. 
nieznani dotąd bandyci dokonali 
strasznego morderstwa, wyrzy- 
nająć]w pień całą rodzinę karcz­
marzy Fiakelsteinów. S iał) się 
to w-t wsi Bodzanowie, oddalo­
nej 8 do 7 kiiomatrów od Wte- 
liczki. Za wsią stoi przy głów­
nej drodze do Wieliczki stara, 
samotna karczma, którą tam tej­
si mieszkańcy nazywają „Nde- 
planką".

Słynie ona na całą okolicę z 
dobrych wódek, piwa, gdzie o d ­
bywały się zawsze chrzciay, pi­
jatyki i wesela. Usłużny karcz­
marz chciał o każdej porze każ­
demu wygódzić, to też aie dzi­
wiło kilku rzadkich przechod­
niów, gdy o półaocy idąc koło 
karczmy, ujrzeli dobijających się 
do drzwi kilku mężczyzn; po- 
tym zabłysł} w oknach światło, 
a pas Fiakelsieln, zbuJzoay ze 
snu, w zerzu:oeym na prędce 
chałacie puiclł do środka spra­
gnionych wypoczynku a spóź­
nionych cokolwiek gości.

Nie byli to jedaak zwykli po­
dróżni, ale opryszki, z ukrytymi 
nożtmi w zanadrza.

Już dnieć zaczynało, gdy 
szedł sobie jakiś biedny chłopi­
na drogą kełó karczmy. I dało 
mu się spojrzeć ku oknom 
karczmy, — ń tam w karczmie 
światł

— Kii ta djasl, że Finkelśtein

0 te] g-sdzinie jeszcze lampę 
?*iecl?ll! — mruknął chłopina.

Spogiądnął ciekawie przez 
okno do wnętrza i c«f iął się 
przerażony i przeżegnał się .ze 
strachu...

Na stole dopalała się łojowa 
świeczka.

O sok stały trzy szklanice z 
aiedopitym piwem. Na podło­
dze pięć ludzkich truaów, a d- 
bbk kałuże krwi. Przarażosy 
chłop (spezął wełać ratunku.

Zbiegli się sąsiadzi, — weszli 
do środka.

Na podłodze leż-ł już martwy 
karczmarz Finkelśtein, jego 
żona, siostra jego żony I 
dwaj niedorostki, bracia Finkał- 
steinowej. Całś posadzka zala- 
lana krwią, rówaiaż zbroczone 
pierzyny i poduszki, gdyż zbóje 
mordowali leżących w łóżkach
1 z alkierza przyciągali ciała do 
izby goś:in»ej.

Przypuszczają, źe jest tb zem­
sta bandytów, za to, że Fsnkel- 
stefn, gdy go okradziono przed 
pewnym cm iem poznał jadns- 
go z bandytów i wydał w ręce 
sprawiedliwości.

D a n t / i t a  
3. Sninszfin

«ODZlHY PRZYJĘĆ: 
s d  10—1 i od  3—6 po po?.

Leczenie zębów, plombowanie
wprawienie zębów bez podnie­

bienia, złote korony.
■I. M odrzejew ska Nr. 9.M H Ii

D o k t ó  r

f a v e t  S r o i i a t e v s U
w Częstochowie,

ul. św. Panny M arjft j .
II R  e ja  Nr. 21, obok teatru 

— Paryskiego. —
Choroby skórne, dróg moczo­

wych i weneryczne.
P rzy jm uje  od 9 —12 rano  t od 4 —7 p p 

P anie od 12 — 1 po  po i.

t o a J  Ui\\m I f iW o  Z a w iw e p  Pracowaiitai 
Frieaiyiiowjcli I M law srti w lastpia O p iM ilii

z a w i a d a m i a
że w dniu 20 lipca b. r. o godzinie 2-ej po poł. w lokalu 

„Lutnia" (ul. Warszawska 5) oobędzie się
Kai) fa n ie  ie S ic j i  D o z o r c ó w
z następującym porządkiem dziennym:

1) Z agajen ie  i wybór przew odniczącego.
S) O dczytanie p ro toku łu  z yeb  an ia  likw idacy jnego  Związku D o ­

zorców  G órniczo-Tecnnicznych.
3) Spraw ozdanie z działalności Z w iązku D ozorców  Górniczo-Te- 

ch.iicznych za pierw sze pó łrocze 1919 r.
Wybór now ego Z arządu.
W niosek o  opodatkow an iu  s ią  na  rzecz kasy  pogrzebow ej. 
W olne wnioski.

4)
5) 
5)

Jest rzeczą drugorzędną, czy ftrtur Michael został skaza­
ny za oszczerstwa na wiecu Zjednoczenia Narodowego na loO 
mk. kary czy pół roku więzienia.

Dia mnie i dla opinji miejscowej ludności ważne jest to, 
że R rtu r M ichael został uznany przez Sąd O kręgow y, jako  
oszczerca.

Współczuję Arturowi Michaelowi, że pozbawiony jest moż­
ności złożenia ofiary na Tow. opieki nad zwierzętami, choć 
jest sądownie przekonany o swej winie.

Sosnowiec, 18.VII.19 r.
Felicjan Wieczorek.
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Komunikat polski.
Wzruawą, l i  lipca.

tbmnnikst sztebu g@E6ral@®= 
§o x dnia 13 lipca.

Frani Iltevsko-hlaloiuski.
Ha l!n]i Sienie wki aa pele#' 

s ło n y  saeŁói od Ersepkares- 
kito beltnewiekia baody, gra­
tująca po naiocb okol <asyck. 
Ma odciska P ievn o]t> «ed es-  
Jkonie® a d e it j l iltp»»j]*cWI 
■sacssIeJaBysoi, slhuni. A t a k  
■nyoląako odpaito. Walki w 
teka.

Frcnt Pclcskl.
Opróei znykie] dtiafalneial 

ło jon e] oddsieiów nynladon- 
fsyck  i aitylorji bez BMiasy.

Front galicyjsko- wołyński.
Wcsors] wiesterean Sala 17 

b są. atlągslęta lis]o Zkraaza, 
pędząc ftse d  sobą n  nieładni© 
aclekejącycb skraióeów. Próby 
aleprsyjsoiele, znając© sa cela 
©póislenta saszego pcśeign, 
■pełify ea nieiyzQ. Ukraińskie 
kom pasje teebnlcza©, praeasa- 
cflose do nysadzasia mostów, 
s ie  idołały w większej tsąóei 
swego iadanla wypsłaid a po- 
woda siybkiego Battreis na- 
ssyob wojok. Przos akcję tę  
■ostała resata Galicji nwelnlo- 
l a  n i  nieprzyjaciela.

Możliwcśś powstania 
na Suwalszczyźnie.
Warsxano, 18 lipca.

Delegacja Sawa Iszezyzny, «n- 
taiwoniojąc a sejmn i rządu, ®- 
świadczyła, ie  o ila sawelss- 
cza ni© Bi® zaa]dą pomety a 
rzsdm polskiego i EUczełnika 
Państwa, to schwycą za broń sa  
swoją iąkb> gdyi wolą zginąć, 
a ii jęczeć w Biewoli krzyżackiej.

Mesbeim misi przebite plac® 
bagnetem.

Atak wojsk węgierskich 
na A ustrjf.

Wiedeń, 18 lipca.
Amsterdamski „Ailftmeea 

Haadtlsblad" denosi, ic  nągrzy 
skoaceatrcweli wielkie oddziały 
wojskowe aa grasicy austrjae- 
kiaj. Sowiety węgierski® zamie­
rzają e bessie zaatakować naf- 
pierw Dolną Austrię, aby za­
władnąć fabrykami breai i arna* 
aicji, zaaim koalicja zdoła po­
spieszyć z pomocą. Dopiero p©» 
tym zamierzają belszewicy wę­
gierscy rozpocząć c fensy wę prze­
ciw czechem. Generał Mitłalfea 
user, naezelay komendant wojsk 
czesko słowackich przeciw weg- 
rom, oświadczył, im przygoto­
wania te są mu znane, jednak- 
ie  wojska koalicyjne potrafią 
akcję tę sparaliżować.

H escy fałszuję plebiscyt
. na Górnym Śląsku.

U Pietrowice, 18 lipca.
Jak się z pewnego źródła do­

wiadujemy, na całym Górnym 
Śląsku rozpoczęli niemey skeję 
rczmundurowaniB „Greazsche* 
lzów““ i rozmieszczania go p© 
wszystkich miejscoweściacb, ob­
jętych pUblscytcm, aby w ten 
sposób uzyskać okcło 150,000 
głosów na rzecz niamców.

Nadto Bicmcy zorganizowali 
już sztuczną imigrację robotei- 
ków i inteligencji z całej Rze­
szy na Górny Śląsk, aby taki* 
w ten speiób uzyskać 50,000 
głosów przy plebiscycie.

Biura agitacyjne niemieckie 
zajmujące się spisywaniem gło­
sów, oraz ich kupowaniem, 
znajdują się prawie we wszyst­
kich miejscowe ściacb. Ta ko­
rupcja jest doskonale zorgani­

zowaną.

M i n i t ]  s a U i  W illn i.
Haga, 18 lipce.

(Tel. własny „Iskry*).
„Chicago Tribune" donosi z 

Paryża, ie  delegacje: amerykań­
ska, japońska i włoska oświad 
czyły się przeciw sądzeniu Wil­
helma.

Ratyfikacja traktatu 
przez Anglję.

H*g®, 18 lipca.
(Tal. własny „Iskry*).

„Daily Chronicie" de nosi, ie  
ratyfikacja traktatu przez Aaglję 
nastąpi w poniedziałek.

Otwarcie ruchu kolejowe­
go pomiędzy Niemcami 

a Polską,
Wiedeń 13 lipca.

Z Berlina donoszą tu, ie  s 
dniem 20 b, m. będzie otwarty 
ruch kolejowy pt między Niem­
cami a Polską na pięciu liajacb.

Suwali! a lt łj  welita illewsłie.
Warszawa, 18 lipca.

Suwałki zajęte zostały przez 
wojska litewskie, Z powodu bra­
ku odpowiednich ludzi, Taryba 
mianowała naczelnikiem miasta 
byłego kdaduktora tramwajowe-

m

S  [Eli O k lU a  TOilfiii
Pozaań, 18 lipca.

Osobna delegacja naczekaj 
rady ludowej z dr. Laszewsklm 
na czele wyjechała dziś ran® 
samochodem do Torunia.

W ySinch  p r o c h a
pod Berlinem.
Hanca, 13 lipca.

W EobenscheeBhansea, na 
półneesy wschód ed Berlins, 
eksplodował we środą rano 
wielki magazyn lapalaikćw mi- 
nowyeh i prcęhu. Awusiejęt®  
cdstąpieso prywatnej firmie, 
ct Itm aniesskodlimlenia. W sie  
władamy sposób powstał pa- 
żar, który wyrząSsił wielką 
szkodą. Wskutek ciśnienia pa­

wi etrza *©ąkły w dalekim pro. 
mienia tysiące gsyb. IstsieJ© 
przypuszczanie zbiodnieiego  
nam acha. Strat w ladaiaek 
sigma.
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(Złożono bezpośrednio w .Iskrze*.)
Wacław S^eradski złcśył na 

•karb nasadowy 10 rubli w 
słoeie (dzlesiąś snblL)

I  HO i i i
chor. uszu, nosa i gardła 

SOSNOWIEC, Kołłątaja M  l i  
(Mikołajewska)

Od 4 — 0  pp.

Palenie żjifótm clirze- 
ś i j i i  przez japoóezjkóił.

Berlie, 13 lipce.
„Lokal RBzeiger" doaosi a 

Nowego Jarku na podstawi® 
wiadomości „Daily Ckrozikla*, 
ie  japończycy w Korei szerzą 
straszny taror. Wedle tego ame­
rykańskie pisma dra kują U for­
macje, pochodzące od misjona­
rzy prezbyterjańskkb, o okru­
cieństwach, jakich się japończycy 
dopuzzezają na ludneśei k©- 
reaśskiej, która przyjęła chrze- 
ścjaństwe. W wielu wypadkach 
wpędzili japończycy koretńcsy- 
ków chrześcjsn do koście łów, 
poczym rozpoczęli ich ostrzeli­
wać z kc rabinów maszynowych, 
wreszcie podpalili kościół, paląc 
wszystkich żywcem.

Foch żąda 100.000 franków 
za zamordowanie Haikalou.

Paryż, 18 lipca.
Według pism [niemieckich, 

marszałek Fech ma zażądsć od 
rząd® niemieckiego 100,000 fran­
ków dla rodziey sierżanta Mm -  
helms. Wysokość sumy ma być 
przestrogą na pizyszłeść. Zabój 
ca Manheima nazywa się Kuast.

Szczury
radykalnie wytępić można tylk» środkiem 
„ I łA - P S * .  P reparat „ K  Jti. l f  S “ ze 
wzgiędu na swe wybitne wiasnośoi i uzna­

ją nie wielu powag naukowych znalazł szero-
e zastosowanie w kaźdem gospodarstwie domowem, handlu, prze- 

myśie, ogrodnictwie, kooperatywach, składach żywnościowych i t. d.
Na żądanie prospekty bezpłatnie!

Sprzedaż preparatu „IEŁ Jk  3? H “ we wszystkich apt*kató  
i składach aptecznych.

Wyłączna sprzedaż preparatu , H A P S "  w firm ie:

JE Ł . S E I D E N G A B T  w Lodzi, Piotrkowska 44.

B a c z n o ś ć !
M e d s z e d t  ś w i e ż y  t r a i s i s p o r t

szwajcarskich towarów
p o  b a rd z o  n is k ic h  c e n a c h :

M arkizety , b a ty sty , m e d a p o ia m y , p łó tn a , h a fty  szw aj­
carsk ie , m etk a ! n a  w s y p y , p łó c ien k a  n a  fa rtu ch y  i k o ­
szu le , zefiry, b a rch a n y , su rów ki ko lo row e i b ia łe, k re tony . 

’J t jT ja d L e s a ily  w e ł n y !

Koszule damskie po 24 tnarlji.
T a m ie  o k ry c ia  d a m s k ie  w  w ie lk im  w y b o rz e  p o le c a

M a g a z y n  W .  © B A J C A B A
w Sosnowcu, Modrzejewska 15.

mieć eleganckie obuwie powinien 
używać tylko najlepszą przetłuszoczną 

pastę.
„ Z  O R Z H “

Krajowej Wytwórni Chemicznej. 
Reprezentat na Zagłębie- p . ąpyer, SOSHO^lie, RoKfi 10.

KTOCHCE
O G Ł O S Z E N I E .

fftjliyaf artyUrjjfsłii p . ^en. jClelcą
p o d a je  do  ogó lne j w iadom ości, ie ,  ce lem  zad hącen ia  
lu d n o śc i cyw ilnej do  o d d aw an ia  w ojskow ości w szelkiego 
ro d za ju  m e ta lu , ja k  to : w ystrzelonych  łu s e k ,  z a p a ln i­
k ó w  i t. p. M. S. Wl. n azn acza  n a s tę p u ją c ą  p rem ję : 

Łuski karabinowe i armatnie, zapalniki mosiężne
za 1 klg, Mr. 2.

Paski miedziane za „ „ „ 3.
Zapalniki aluminiowe za „ „ „ 4 .

Ceny te  mogą być wypłacane oddającym dobrowolnie m aterjał w 
najbliższej komendzie powiatowej wojskowej, która sum ą odpowiednią 
wypłaci na rachunek M. S. w. Dep. flrt. Sekcji Amunicyjnej i zgrom a­

dzony m aterjał przeszłe do Składów Artyleryjskich D. O. GEN., p s  uprzed- 
nlem zawiadomieniu Wydziału Artyleryjskiego D. O. GEN. Przedmioty wyżej 
wymienione niezgłoszone lub zachowane celem handlu ulegają konfiska­
cie, jako m aterjał będący własnością Ministerstwa Spraw Wojskowyeh

O wszystkich wydanych w tym kierunku zarządzeniach D. Ó. GEN. 
Kielce uprasza o zawiadomienie Wydziału Artyleryjskiego.

Lp: 1382|1I 
Kielce, dnia 14.VII. 19. Wydzfeł Artyleryjski 

D. 0 .  G E N  K iE L C E .

Dom parterowy z oświetle­
niem elektrycznym, stajn ią, 
na 4 konie, obora na parą 
krów, ogród owocowy oa 

1 -morgowym płaca
w Będzinie przy ulicy SiłUsckiaj 
sprzedam  za 65 tysięcy m srak.

Lekarz watarynarji. 
Franciszek Jowszye.

|  Sro&ne eiloszenia |
T T p rrp r i  v  k,a*y ndaielo lekcji { 
U  IrZ c IŁ  korepetycji. Ostro-Górs. 
ko 18 I piętro po prawej stroai* »
oiicycie.

Zgubiono
g m i n i e  Szozyiniaki na imię Tomtm 
Skrzyńskiego.
r t u r l o  sztfy, 8 t« rU * rk e ,
MJ W  l u  książki sprzedun zartz. Xoł- 
lątąja 3. III piętro.

Potraebmy
czyćski. Strzyżo wice.
y . n o i n f l ł  pa»*por* 
f J d g l t l Ą l  władze niemieekk m imifr 
Bronisławy Kurpios.

fi&spedjentka
zaraz. Pożądana majemofć branży p&plen- 
niczej. Oferty proszę składad w „Istne" 
dla Z. A. Z. <

Dziew czyni;
nla pa własność. Wiadomość, Sieakiewi- 
oza 12, u Ajdla Szlamowloza.

Sprzedani
oddam do samodzielnego prowadzinia za 
kaucją. Wiadomość, Piaski, dom Dydaka, 
lub Kołłątaja 3, dawniej Zając. £

Korepetytor
3. Przypkowska.________ __

'Potrzebny S fn \" fK
stalą robotą. Będziń Kołłątaja 17,- B. Rut­
kowski. tamże do sprzedania nowa fil- 
harmonja kościelna. ___  ____ ____

Poszukuję c h m śc jM d o k a *
n a  składa aptecznego dobrze prospe­
rującego. Oferty „Iskra* Będzin dla

Z powodu
Staroscsnowlecka 4 .1 piątro.
M I a i I v  człowiek, zdolny rysownik 
l V l l U U j  kopista, potrzebny zaraz. 
Oferty składać w redakcji dla M. P.
T T n P  polonaise jeane sympathigae 
U11C3 e t qai parle łranęais «eox 
fa ire  connaissance avae aa oliiwer 
Irancais poar aooir occasion de 1» 
conversation. L ettres  b, 1’adresse;. 
B iaro  Dzsenaikó® .Czytaj*. Warszaw- 
ską 4, „Zocha“.
r7 o ł v ź « < i ł  paszport rosyjski i woj-- Złaglfląl skowe omeryłatae ksią­
żeczki 1 różne dowody, mieszkańca pogo- 
ni Jana Śliwińskiego nl. Prfeahodnia łfe 5.

• Przy błąkała :T ;S"
czarna nabropiana birłemi łatami. Wiado­
mość w redakcji za zwrotem kosztów 
ogłośzenife i ntrzymania.
T T 2 r r i a l o w i  lekcji” fraacasklego.Udzielam Wiadomość m Bia- 
rz e  Dziennikom i Ogłoszeń „Czytaj* 
W arszawska 4.

Pierwsjuoirzędjm
pracownia ubiorów damskich, wykonywa- 
wszelkie obstalnnki po cenach bardic 
przystępnych, podług najświożssyoh żarna* 
B, szybko i gHstownie. 31. Sodati, Sosno­
wiec, ni,^Kołłątaja 6, _
S a n d a ł k i  m * 8k'! e* ćamlSfe sD a i l U r a l ł k l  dziecinne. Meileki-

płócienne dla chłop- 
J T d i l i L U l i e  c a »  C5 marek, mę­
skie 73 m r. Osaijak! od 12 marek. 
Sosnowiec, Trzeciego m aja 10. fiur 
llcki.

Wyprawiani ŁSfiJ
cze, kozie, wydrę, tchórze i jeleni© 
S osnowiec, 3-go Maja  10.

Sienniki
Warszawska 6. _ _  ___

Potrżeffid s £ 5 £TBS
tera. Oferty s k ł a d a ć  w Sosnowcu, ni. 
Krzywa Na 1. Komisja Żywnościowa. _ 
TTTT" sprzedania f n r g o n  piekarski W 
L ?U  dobrym stanie. Sielecka 1& .

Sprzedam

Sadaktor i wydawca: H©S«isi M onslórsto . Drukarnia „ iskry„»


